AOC ZAIPAAYZAŃ 
GZZEA KRKGÓWŚĆ. 


z KRAROWA pnia 30 SIERPNIA 1526 ROKU we ŚRODĘ. 


Z Warszawy d. 18 Sierpnia: 


Dyrekcyia Mennicy Królestwa Polskiegu 
Põdlaie do powszechney wiadomości, iż 


dostrzeżone zostały w cyrkulacyi fałszywe 
pieniadze : 
1. Dukat Holleriderski pod r. 1760, mo- 


gacy bydź rozpoznany po niewydatności li- 
ter, a szczególniey z tey strony, gdzie iest 
%apis, iako też po miewydatności ozdób z 
czterech stron tenże napis otaczaiacych. Jest 
oñ lżeyszy o 33 assów Hollenderskich , ja- 
kich 72 na dukata rachuie się. Brzęk iego 
wcale iest odmienny, i z trudnością tylko 
zgiać go można; iest on z miedzi ale dobrze 
pozłocony. 

2. Dziesięciogroszówka pod r. 1821 dość 
łatwa do rozpoznania, po kolorze cyny; 
którey iest odlani, odmiennym dżwięku , i 
niewy datności liter, liczb i różnych części 
herbu. 

Wzywa się wszelkie Władze skarbowe 
i pólicyyne do dawania baczności na kurs 
tego rodzaiu pieniędzy dla ochronienia Kass 


i Publiczności od szkody, tudzież dla ukara- 
nia fałszerzów. 
Działo się w Warszawie d. 18 Sierpnia 
1826 r. 
Dyrektor 
Bieńkowski, 


Kontroller Jeneralny 
Ka:ol Hujj mann. 


Z Petersburga d. 24 Lipca d. K. 
(Z Dziennika Petersburgskiego. ) 


Naywyższy Reskrypt do Rzeczywistego 
Radcy Taynego Tutolmina. 


Jamie Wasilewiczu! W Bogu spoczywa- 
iaca, Nayukockańsza Bratowa Nasza, Nay- 
jaśnieysza Cesarzowa Jeymość Elżbieta Ale- 
xieiewna, miała postanowienie, ażeby z summ 
przez Nig otrzymywanych , trzykroć sto ty- 
sięcy rubli obrócone były na wspomożenie 
wdowom i dzieciom urzędników Państwa Ros- 
syyskiego , którzy z mocy praw powszechnych 
nie mogą otrzymać ani pensyy , ani innych 
od Rządu pomocy; gdy tymczasem, dla o- 
staitecznego ubostwa swego, zasługuia na po- 
litowanie. Pragnąc wypełnić tę wola zmar- 
łey Cesarzowey , Rozkazaliśmy pomienioną 
summę trzykroć sto tysięcy rubli wypłacić w 
biegu roku teraźnieyszego z Departamentu 
Udziałów do Waszego rozrządzeria z zastrze- 
Żeniem , ażeby kapitał ten chowan: był od- 
dzielnie, a z procentów od niego wypłacane 
były , stósownie do myśli $. p. Cesarzowey, 
pensyic; dla czego poruczam Wam ułożyć 
prawidła i podać Nam do potwierdz .nia, Zo-- 
stajemy ku Wam przychylni, 


Ustrcw Jeługin 
d. 22 Maia 1820 r. (podpisano) MIKOŁAY. 
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Rapport Kommissyi Sledczey. 
(Dokończenie.) 

Tymczasem ze wszystkich, ktorzy byli 
duszą spisku, ze wszystkich, którzy przyrze- 
kli obiać dowództwo woyska obłakanego, ie- 
den tylko Jakubowicz stanał na umówionem 
mieyscu zgromadzenia się, a i ten niedługo 
tam bawił. Porzucił buntowników czyli to 
w skutku umowy swoiey z Bułatowem, czyli 
też iak twierdzi, poznając swóy błąd i zaśle- 
pienie. Bułatow znaydował się na mieyscu, 
lecz tylko dla przypatrzenia się; nabiiaiąc 
swoie pistolety w chwili wyyścia z domu, 
wykrzyknał: 
iż w Rossyi są Brutusowie i Riegowie,, ludzie 
o ktbrych tylko nazwisku słyszał, iak sam 
nayotwarciey wyznał. Xiażę Trubeckoy ukrył 
się przed swoiemi wspólnikami, przybył spie- 
sznie do jeneralnego głównego sztabu wyko- 
nać przysięgę W. C. Mości, w nadziei, iż 
przez tę gorliwość naprawi część zbrodni swo- 
iey, w przekonaniu, iż spiskowi niepotra- 
fig go tam znaleść. Zasłabł tam kilka razy; 
widziano go potem przez cały dzień biega- 
iącego od domu do domu, i wszędzie postę- 
powaniem swoiem zadziwiał tych, którzy go 
znali; nareszcie przepędził noc w mieszkaniu 
Posła Austrylackiego, szwagra swoiey Żony, 
zkad Hrabia Nesselrode na rozkaz W. C. 
Mci, Żadał wydania iego. Ryleiew oświad- 
cza, iż niewidząc Xięcia Trubeckoy na umó- 
wionem mieyscu, postanowił go szukać, i 
więcey niepówrdcił, Podobnieź prawie po- 
stapił sobie w tym dniu B tenkow. Obudził 
się myśląc o przyszłey swoiey wi lkości iąko 
członek nay wyższego rządu; l cz po odebra- 
niu biletu z wezwaniem, aby się udał do 
wykonania przysięgi, wszystkie te marzenia 
zniknęły, Starał się ieszcze dowiedzieć, co 
się dzieje; szukał Alexandra Bestużewa i 
Ryleiewa; lecz gdy ostatni powiedział, że of- 


"Dziś podobno da się widzieć,, 


ficerowie bateryi artylleryi gwardyi zbunto= 
wali sięi z działami swemi chodzili po mie- 
ście, zmyślona ta wiadomość przestraszyła 
umysł iego; pośpieszył wykonać przysięgę 
niemyśląc iuż o odmianie w kraiu, ani o sła- 
wie zostania kiedy iednym z naczelników 
rządu, i pragnąc tylko prędkiego uwięzienia 
buntowników. Wszelako ku wieczorowi, gdy 
wszędzie przywrócono spokoyność i porzadek 
udał się do Ryleiewa; lecz niewchodząc do 
pokoiu iego, rzucił okiem, i na progu drzwi 
które przez połowę otworzył, zapytał się: 
» No! ċóż zrobiono? Jan Puszczyn będący u 
Ryleiewa z kilku innemi buntownikami, któ- 
rzy umknęli z dziedzińca Senatu; obracaiaa 
się do niego, edpowiedział : "Ah! to ty Pod- 
pułkowniku; powiedzże name, coście zrobili? 
Spostrzegłszy Batenkow, iego i Barona Stein- 
heil, natychmiast się oddalił , (1) a spuszcza- 
iac się na krótkość dawnieyszych swoich sto- 
sunków z członkami taynego towarzystwa ą 
spodziewał się uyść śledzeń rządu przez dni 
45. Na pierwszych badaniach zapewniał sta- 
le, iż był dalekim od gruntownego pozna» 
nia zamysłów spiskowych; iż gdy zamysły tę 
zdawały mu się niepodobneni do uskutecznie» 
nia, niezwracały też na siebie żądney praz 
wie iego uwagi, iż tylko czuie się winnyny 
przez nierostropne oświadczenia i zuchwałę 
życzenia. Wszakże zebrane dowody, a poz 
dobno i zgryzoty własnego sumienia, odniQ= 
sły nad nim zwycięztwo, i przez szczere i 
zupełne przyznanie potwierdził zeznania przez 
ciw niemu, (2) Wszyscy inni, którzy wię” 
cey lub mniey należeli do buntu, i wcho- 
dzili do knowania spisków Dyrektoryatu pół” 


(1) Okoliczność żę przytoczył Steinheil, 

(2) Jedno z oświadczeń iego przed Koms 
missyą zaczyna się ad tych stow: Obym 
nieponiost z sobą do g obi talennicy 
zasługuiącey na karę it. d 
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nocnego, wydając się wzaiemnie, zostali w kròt- 
ce wiadomemi Kommissyi, uwięzionemi i ba- 
danemi. (1) Niektórzy dobrowolnie poszli 
do więzienia, a w tey liczbie iest Pułkownik 
Bułatow. 
przez swoie osobliwości i nieszczęście, będąc 
eddawna dotknięty nieuleczoną choroba, za- 
Taz z początku poznał i nieroztropność spisko- 
wych, i nieprawość ich przedsięwzięcia, wy- 
raźnie n'wet odmówił im pomocy swoiey, 
a podczas baduń uwielbiał rozporządzenia W. 
€. Mci wydane w dniu 14 Grudnia. (2) Ten 
Bułatow nazaiutrz, gdy nayzapaleńsi ze spi- 


Człowiek t n wzbudzaiący litość. 


skowych zaczęli iuż poznawać ogromna wiel- 
kość swol:y zbrodni, wpadł nagle w pewny 
rodzay szaleństwa. Myśl, iż użyto nazwiska 
iego do oszukania i wciggnienia w zgubę puł- 
ku, który lubił (to iest pułku grenadyerów 
gwardyi,) i niedorzeczna bayka, rozgłoszona 
bądź przez lekkomyślność bądź przez niechęć 
iż wszyscy Żołnierze tego pułku, którzy się 
ma dziedzińcu Senatu znaydowali, zostana u- 
karani śmiercią, potnięszała zupełnie rozum. 
iego: ” Byłem w tym stanie (wyraża w liście 
„ pisanym do J. C. Mci Wielkiego Xiążęcia 
» Michała,) gdy udałem się do jeneralne- 
„ go głównego sztabu dla wykonania przy- 
» Sięgi; miałem obłakaną wyobraźnią, głowa. 
„ moia była zapalona; zdawało mi się, iż: 
„ zewsząd. płynie kwew moich kochanych to- 
„ warzyszów broni, i kiedy na około mnie 
„ zaprzysięgano wierność Gesarzowi, podnió- 
„ Slem rękę i całowałem krzyż, czyniąc w 
„ głębi serca moiego ekropną przysięgę wy- 


(1) Większa ich część w samym Petersbur- 


gu; Kiirhelbecker, który pa pies wszych - 


wystrzaiach dzintowych ucieki, został 
schwytany w Warszawie; niektorych 
prcymano w Moskwie, a między inne- 
mu Betoma Steinheil, który d. 22 Giu- 
ïa Gwuscit Petersburg. 

(© Są lo winsne iegu Wyrazy, 


;, darcia Mu życia; każdy, kto uyrzy nazwi- 
» sko moie pod rota przysięgi, pozna podpis 
» zbrodniarza., Wszelako Bułatow niebyť 
zbrodniarzem, a przynaymniey zatwardziałym 
zbrodniarzem, w krótce burzliwe namiętne» 
ści, które nim miotały, uspokoiły się; przes 
konał się o fałszu wieŚci, przez które został 
ułudzony, przybył nakoniec do pałacu, zo- 
stał wpuszczony de W. C. Mci, a pierwsze 
spoyrzenie , które W.C. Mość raczyłeś zwro- 
cić na niego, rozbroiło go zupełnie. Od te- 
go dnia aż do chwili, kiedy dostał nowego 
paroxyzmu dawney swoiey choroby, (dnia 
I9 Stycznia r. b.) Bułatow dręczony był cią- 
gle przypomnieniem okropnego swego zamy= 


„słu, i pamięcia wspaniałey łaskawości, któe 


vey doznał; usiłował uspokoić swoie zgryzoe 
ty wyznaniami zupełnie szczeremi, i umie- 
raiac polecił z ufnością los swoich dzieci Mo- 
narsze, który z rak iego miał zginąć. 
Stałością W. C. Mości przywrócony po= 
rządek w. stolicy, nie był nawet: przerwany 
na chwilę w całem Państwie, wziąwszy Wa- 
silkow i okolice. W Moskwie, gdzie wszy- 
stka. ludność z zapałem wykonała przysięgę 
wierności dla Ciebie Nayiaśnieyszy Panie, i. 
dla Następcy tronu , niektórzy z członków 
towarzystwa, a także i ci, co, iak wspo- 
mniano, porzucili ie byli, zebrali, się w ce- 
lu narad o wypadkach dnia 14. — Mucha- 
now Kapitan drugiey klassy w pułku Izmai- 
łowskim, znany powszechnie z niepowścią- 
gliwości ięzyka, mówił w uniesieniu złości: 
*Gina bracia nasi; tylko Śmierć Cesarza 
„zbawić ich może, i la znam człowi ka go~ 
„towego przynaymniey pomścić się za nich!,,, 
(1) Jednakże, wspólnicy nawet, z pogarda 
tego słuchali. — Na południu, gdzie iuż w 
(1) Świadectwo Jakuszkinez Muchanńosu 
przyznaie, že ta gadat. 


Ja 
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skntek rozkazów przywiezionych przez Jene- 
rała Adjutanta Czerniszewa, uwięzione głó- 
wnievszych spiskowych, a to podług donie- 
sień Mayboroda, wściekłość innych, rażo- 
nvch odkryciem związku, w podobnychźe 
wylewała się słowach. — (1) Poggio rzekł 
do Bazylego Dawidowa: — Trzeba, żeby 
» naszych ecalić, lecieć do Petersburga i 
„ tam zamordować Cesarza Konstantego (ie- 
„ Szcze albowiem nie wiedziano o wstapie- 
nia na tron W. C. Mości); ia moie dwie 
ręce ofiaruię!,, — Potrzeba sześciu, odr 


» 
u 
powiedziął Dawidow. — Poggio spodziewał 
się znaleść wspólników w Mitkowie , Xięciu 
Wałeryianie Galicynie , Xięciu Oboleństkim i 
Macieiu Murawiewie. (2) 

Jenerał - Major Xiażę Sergiusz Wołkoń- 
ski, dowiedziawszy się o uwięzieniu Pestela 
i innych , znalazł sposób widzenia się z nima 
na osobności, i Pestel powiedział mu: ” Nie 
» lękay się, zachoway tyłko mby Kodex 
„ Rossyyski (3); ja nie nie powiem.,, — A 
przecież odkrył wszystko przed Kommissyią, 
wyiawił każdego ze spiskowych, i wszyscy 
na iey żądanie wynalezieni przez Władze 
mieyscowe, posłani posłani zostali do Peters- 
burga, i stawieni przed nia. 

Sergiusz i Maciey Murawiewewie zo- 
stali uięci 29 Grudnia przez Podpułkownika 
Gebla, dowódeę pułku, w którym służył 
pierwszy, chociaż nie znaydował się w miey- 
scu konsystencyi i razem się z bratem ukry- 


(1) Godną iest uwagi, że głównieysi i w 
ich liczbie Pestel, wlasnie 14 Grudnia 
uwięzieni zostali, 

(2) Tak utrzymuią Dawiduw i Poggio. 

(3) Kopua rztopismu, napisana przez Pes 
steln, zakopana była w ziemi pod wsią 
Kuriunsowką ; znalazł ią Rotmistrz Sle- 
prów, Adjutant Jenêrata Czerniszewa. 


wał. (4) Na nieszczęście Gebel nie umiał 
ich kazać dostatecznie pilnować, tak dalece, 
żę teyże samey jeszcze nocy kilku. officerów, 
należicych do towarzystwa Połączonych Sła- 
wian, te fest, Porucznicy: Kuźmin, Suki- 
nów , Szypiła i Kapitan drugiego stopnia Ba- 
ron Sołowiew, dostali się do pokoiów, w 
których zamknięto Murawiewów, uwolnili 
ich, porwali Podpułkownika Gebla i office- 
ra od żandarmów, tudzież ranili pierwszego. 
Sergiusz Murawiew utrzymuie, iż wtenczas 
dopiero powział zamysł zbuntowania pułku 
Czerniechowski go. Z miasteczka Tiylesia u- 
dał się ku Kowalewce, w celu połączenia się 
z piąta kompanija grenadyierów; pierwey 
zaś rozkazał Porucznikowi Kuźminowi, aby 
przyprowadził tamże piata kompaniią, a 89- 
łowiew wi i Szypilowi, aby zbuntowali kom- 
paniie, któremi dowodzili, i aby wyruszyli 
do Wasilkowa. Przepędziwszy noc w Kowa- 
lewce , udał się Sergiusz Murawiew Aposttł 
dnia 30 Grudnia ku Wasjiłkowi z druga i 
piatan kompaniia. Bestużew Rumin, które- 
ġo do Brusiłowa na rozpoznanie hył wysłał» 
złączył się z nim w drodze. O ośm wiorst 
e 
(4) Na dni kilka przed tem, Sergiusz Mu- 
rawiew Apostoł dowiedziawszy się w 
Żytonierzu o wypadkach 14 Grunnia, 
przedsięwziął ponowić żądanie do na- 
czelników towarzystwa Polskiego, aby 
paieczi zamordować Cesarzewicza, i 
prosii Hiabiego Moszyńskieg) o przy- 
stanie im ut', który Bestużew Rumin 
ierzcze w 1824 r. chcint im udzielić 
przez Xięcia Sergiusza Wołkońskiego.— 
„Spodziewatew się (wyraża Murawiew) 
„ Że dopelniwszy tego, związek War- 
„ szawski bedzie musiat zacząć powsta- 
„ nie- w Polsce, a toby i z naszą było 
s korzyscią.,, — Ale Hrabia Moszytń- 
ski nie P'zystał na to, odpowiadaiąc , 
Że ustawy iego towarzystwa zabrania- 
ią przyymonąać wszelkich żieceń na pi- 
smie. 
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od mirsta Wasilkowa , dowiedział się Munra- 
wiew, że w niem stoi kompaniia pod do- 
wództwem Majora Trukina, i rozkazał żoł- 
nierzotn , aby broń nabili; ze swoiey strony 
Major Trukin wydał taki sam rozkaz; lecz 
go nie usłuchano, a zbuntowane kompaniie 
weszły do Wasilkowa bez opora. Wszedłszy 
tm Murawiew, uwięzić kazał Majora Tru- 
kina, uwolnił Sołowiewi, Szypila, i wielu 
żołnierzy, oddanych pod sgd z rozkazu Pod- 
pułkownika Gebla, nabrał ze skiepów chle- 
b, i innych zapasów Żywności, nie zapłaci- 
wszy za nie , i zaczął układać plany do dal- 
szych działań. Przyłączyło się do niego wie- 
łu officerów, a mianowicie Alexander Wat- 
kowski, Podporucznik z 17 pułku strzelców, 
członek dosyć nieczynny towarzystwa połu- 
dniowego, przybyły z Białey Cerkwi, zkad 
go wezwana. Sergiusz Murawfew nalegał 
ma niego; aby pułk ten zbuntował; uczynię 
co będzie w moiey mocy (odpowiedział Wat- 
kowski), aby tego dokazać , ale zdzie mi się 
że to rzecz niepodobna, poczem odiechał od 
Murawiewa. Ostatni wysłał w tey chwili 
umyślnego do Kiiowa, w nadziei znalezienia 
tam którego z członków , towatrzystwa i ‘v 
celu żadenia pomocy, 

Zamyślał wyruszyć albo ku Kiiowowi, 
albo ku białey Cerkwi, albo ku ZŻytomie- 
rzowi, w zamiarze połączenia się z officera- 
mi towarzystwa Połączonych Sławian. Na- 
koniec postanowił zrobić obrot na Brusiłow , 
zkąad iednodziennym pochodem dostać się 
mógł do Kiiowa, albo do Żytomierza , Po 
dług okoliczności. Nazaiutrz d. 31 Grudnia 
w południe (czekał bowiem na 2ga kompa- 


niia muszkieterów) rozkazał swoim przyspo-' 


sobić się do pochodu. Nim wyruszyli , iał- 
mużnik pułkowy, dostawszy 200 rubli, ze- 
zwolił na odprawienie nabożeństwa i odczy- 


tał wdysku Katechizm ułożony przez Sergi- 
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usza Murawiewa i Bestużewa Rumina; w 
katechizmie tym tłumacząc dowolnie niektó- 
re oderwane starego testamentu mieyscai, u- 
siłowali ndowodnić , Że demokracyia iest ie- 
dynym kształtem rządu, Bogu przyiemnym. 
Lecz ten kłamliwy katechizm, iak Mura- 
wiew zeznaie , sprawił na żołnierzach nie- 
przyiazne: widokom iego wrażenie , Zmuszo- 
ny. więc był przyzwać znowu na pomoc na- 
zwisko N. Cesarzewicza , i zapewniać bun- 
towników, że Jego Cesarzewiczowska M. nie 
zrzekł się korony. W drodze do Brusiłowa 
napotkał pierwszą kompaniią grenadyierów i 
pierwszą kompaniia muszkieterów, we wsi 
Motowiłowka zostaiąca bez dowódców. (+£) 
Zaproponował im, aby się z nim połączyli i 


nalegał na nich usilnie; zezwoliła na to część 


imuszkieterów , ale cała kompaniia grenady- 
ierów wzbroniła się uczynić to w sposób sta- 
mowczy i zwróciła się ku Białey = Cerkwi. 
Zbuntowani przepędzili cały dzień 1 Sty- 
cznia we wsi Motowiłowka, gdyż dowódca 
ich Sergiusz Murawiew , nie śmiał im za- 
dawać iakich bądź trudów w dniu uroczy” 
styra nowego roku. Dnia 2 Stycznia nie o- 
trzymuijace Żadney wiadomości z Kiiowa, i 
mniemaigc, że wiadomość o iego powstaniu 
do tego miasta i do Brusiłowa idloyść iuż mu~ 
siała, wyruszył do Białey- Gerkwi i prze- 
pędził noc we wsi Połądze. Tam dowie- 
dziawszy się od Szypila, że woysko, które 
chciał zbuntować, nie znaydowało się w Bia- 
łey -Cerkwi , zmienił Murawiew ieszcze raz 
swoie plany i wrócił droga ku Trylesiu, aby 
się przybliżyć do członków Połączonych Sła- 
wian, i aby się z niemi połączyć; lecz mię- 
dzy wsiamy Uścimowką a Korolewka, na- 
noS we 


(1) Dowodra pierwszey kompanii grena- 
dyierow był obecny; lecz Żęlnierze iero 
chcąc go ochronić od wścićkiości bunty- 
wnikow, zachęciii go do przebrania się 
po Żofnmiersku, co leż uczynił. 
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pożkał na oddział huzarów Jenerała Geyzma- 
ra, który za nim w pogoń był wysłany. — 
PUszutuwałem (mówi Murawiem) kompani- 
ie moie do bitwy, i kazałem im, wraz z: 
officerami (1) bez wystrzału. 
„ uderzyć na działa. Żołnierze” postępowa- 
„ li za mna; (2) gdy w tem raniony wy- 
„ Szżałem, bez. przytomności padłem; przy- 
szy do zmysłów, spostrzegłem nieład 
„m usdzy moiemi Żołnierzami;. chciałem ich 
= zgrowiadzić, ale nietylko, że mnie nie u- 


„ poz. statemi 


„ słuchali, lecz nadto przytrzymali, mnie i 
„ Bestużewa „i wydali nas dowódcy szwa-. 
» dronu pułku Maryampolskiego, który na 
„ nas był natarł.,, — Maciey Murawiew i 
wszyscy inni officerowie byli również w nie- 
wolą wzięci, wyiawszy trzeciego brata Mu-- 
rawięwa (Flinol'ta) , który w utarczce został 
zabity, i Porucznika Sukinowa., który schro- 
niwszy się, przytrzymany był późniey w 
Kiszenewie przez władze mieyscowe. Kuź- 
min, ieden z oflicerów schwytanych w tey 
utarczce, zastrzelił się tego samego dnia w 
przytomności obudwóch Murawiewów , z. któ 
remi hvł zamknięty.. (3), 


(i) W rzeczy samey , vpusciło eo wielw 
"zg tych, którzy się znim w Wasilkowie 
alqi gyti. 

(Q) Ale z. wielką, niechęcią, iak zeznnie 
Mur wiew, ı rzucili natychmiast bro“, 
iak tylko hwzary na nich zawołali, ab ij 
się poddnii. 

(3) Z uffcerow tych, Sukinow, Szywila, 
SŻowiew, i Mazalewski, oddani z= 
st ll pod sąd woyskowy pierwszey m= 

"mu.  HipoLt Murawiew: Apostl złą 
ozyi się przypadk wo z buaćmi swemi: 
w Wasiskowie; pozostał przy nich p — 
mimo wsze.kich nniegań braci, a Szcze 
galniey: aomimu. namow: Mncieia . ktory 
przewidywna wypadek ich przesttpue-- 
-80 przedsiewzieęcia. W drodze mowił: 
a tlenu Brstażowowi Ruminowi, ktory 
mu: odźopimiedziet: „fesli nam sig tu 
nig uda, nie straciemy: ieszcze Wszy- 
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Po skreśleniu znamion , widoków i czy 
nów stowąrzyszeń spiskowych, w Rossyi od- 
krytych , pozostaie tylko Kommissyi, zwró- 
cić uwagę W. C. Mci na udział osobisty w 
spiskach i czynach buntowniczych, tych o- 
sób, które w ciągu śledztwa były badane, a 
w ogólności na wszystkich winowayców, tak 
w rapporcie ninieyszym wymienionych, iak 
tych , którzy w knowaniu spisków , rolę 
mniey znakomita grali, lubo wielu z nich: 
należało do nayprzestępnieyszych zamysłów. 
W oddzielnych. wiadotnościach o każdym z 
abwinionych, usiłowała Komrmissyia z nay- 
skrup latnieyszą dokładnością ustanowić, do: 
iakiego stopnia zasłużyli na karę. Wskazały 
ich. własne wyznani:, i zeznania świadków ,. 
które się ich tyczą, nowe ich odpowiedzi 
w skutku tych zeznań, i objaśnienia, z nich. 
nastręczone. Te wiadoiności, niemniey pro~- 
tokóły wszystkich badań i inne dokumenta 
mniey , lub więcey ważne, załączone są do 
nieyszego rapportu Kommissyj, która ma za 
szczyt przedstawić go W. C. Mości. ~ 

Dnia 30 Maia 1826 roku.. 

(Podpisy)  Tatyszczew , Prezes, Minister 
Woyny. 

Michat Szef Artylleryi.. 

Xigżę Golrzyz p BRe-czywisty 
Tajny. 

Goleniszczew - Kuiuzow , Jenerał - 
Adjutant, Gubernator Woyska- 
wy Peterskurza, 

Ezerniszew ,. Jenerał - Adjutant. 

Benkner’, Jensrał - Adjutant.. 

lew'szew y, Jeneruł - Adjutant. 

Potspow, Jenerał- Adjutant. 

Kontrasygnowano: Bindow,, Rzeczywisty 
Radca Stunn.. 


Radca: 


stkie go . ukryiemy się: w lasach, dostaw- 
niemy Się nÈ du Petensbur ga y, 0 la Z0= 
hiie Ceim za... Bostużew twierdzi, że 

wycazami temi cheit tylko przyw 07 
c udtwege Us ue saw Mu ieiowi 
ws.rzyinać go od sGueboystua. 


$: 
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Z Paryża d. 15 Sierpnia. 


Dnia 11 w wieczór pracował Król na- 
przbd z Ministrem woiennym, potem z Hr. 
Villele. . 

Wiele czytane żartobliwe poema Ville- 
iada znaydnie się po 10ty raz pod prassą. 
Widać więc, że Prezydent rady Ministrów , 
którego tycze się pismo, Żadnych przeciw 
niemu nieprzedstęwziął kroków, 

Korweta Hebe powróciła dnia 11 b. m. 
z Haity do Hawru; przywiozła i mill. pia- 
strów , dla uzupełnienia summy na pierwszy 
termin za wynagrodzenie ochotników St. Do- 
mingo do wypłaty przypadaiącey i dwóch 
komnmissarzbw rzadu Haitańskiego. Jeden z 
nich iest synem Jenerała Ingina, a drugi 
nazywa się Villevale. 

P. Gabriac mianowany będzie posłem 
naszem przy Cesarzu Brazyliyskim, 


Dziś znayduiący się tu Portugalczyko- 
wie wykonywaia przed posłem swoiego nara- 
du przysięgę na konstytncvig. 

Zwiazek tąteyszy przyjaciół Greków na- 
bydź dla nich chce Z0todziałowa korwetę, 
która zbudowaną była w Mavselii dla Vice: 
króla Egipskiego , ale że ajent iego zapłacić 
iey nie iest wstanie, przeto będzie sprzeda- 
na. Związek zaś Metzki posłał dnia 1 b. m, 
do Marselii następuiące woienne potrzeby dla 
Greków : 25,000 skałek karabinowych, 320 
ładownie, 300 par ostróg, 50 pałaszów dla 
piechoty i 50 dla jazdy. Na rękoiściach wy- 
rznięty iest napis: Metzki związek za Grekami. 

Pisma tuteysze głoszą, iż Xżę Welling- 
ton ziedzie wkrótce z Londynu na obejrze- 
nie twierdz Nid rłandzkich i razem odwidzł 
Kcia Metternich w Jaqnisberg. 


Z Madrytu d 2S:e pnia, 


Minister Recacho powrócił tu od Królą 


~ Maurotańskiemu Kiólowi Toledy. 


„dowała się w teątrze. 
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z Solar, lecz nieprzywidzł spodziewanego po- 
wszechnego przebaczenia. [Dwór znayduie 
się teraz w Siguenzy, zkąd uda się do Gua- 
dalaxara. Tam Xżę Infantado przyymie Kró- 
la i iego orszak. Pałac tego Xcia był nie- 
gdy mieszkaniem Gyda, który odebrał go 
Budowa 
diego wystawia rzadka mieszaninę smaku Go- 
tyckiego z Arabskim, co okazuie, iż podów- 
czas zachodziły inż pomiędzy rodzinami Mu- 
CA U di” i Chrześciiańskiemi iakie$ zwią- 
zki. 

Mieszkaiący tu Francuzi wezwańemi zo- 
stali od Posła Monarchy swoiego, aby nie 
używali innego koloru kapeleszów prócz czara 
nego, gdyż inne kolory, a zwłaszcza iasno- 


zielony, oznaczaią należenie do iakiegoś to- 
warzystwą, 


Naynowsze doniesienia z zachodnich pro» 
wincyy są zawsze niepomyślne: Brzegi Ga- 
licyi zawsze są od korsargów Kołumbiyskich 
napadane tak dolece, iż załedwo łodzie ry- 
backie odważaią się na połów wypływać. W 
Estramądnrze zachodzi wielkie zaburzenie, 
a miasto Grenada zapaść się powiększey czę- 
ści miało przez trzęsienie ziemi. 

Skarb nasz zawsze ieszcze w złym zo- 
staie stanie. Robotnicy około gościńca z Ku- 
ensy do Solar którzy ad dawnego czasu nie 
pohieraia zapłaty, zabrali d. 26 Lipca idące 
wozy z chlebem dlą Szwaycarów będących 
na żołdzie Hiszpańskim. Zasłona widząca 8000 
zgłodniałych robotników odbiegła wozów. 


Z Lizbony d. 8 Sierpnia, 


Rejentka Królestwa naszego wykonała 
dnia 31go Lipca przysięgę na konstytucyia, 
przeiechała przez miasto, a w wieczór znay- 


Miasto było oświeco- 


ne. Nazajutrz odprawione zostało w Koście- 


le Katedralnym Te Deum, była u Dworu 


„gala i ucąłowanie ręki. 


836 — 


a 
EE EE o o R R aaa 
ty 


Gazeta rządowa z dnia 1 b. m. zawie- 
ra odezwę, w którey Rejentka oświadcza, 
iż aż do doletności swey siostrzenicy, Króło- 
wey Maryi, zostawać będzie na czele rządu. 
Podług teyżeG' zety nowe Ministeryium skła- 
da się z następuiacych osób: Ministrem spraw 
zagranicznych iest P. Alnieyda; spraw we- 
wnętrznych P. Trygozo; spraw duchownych 
i sprawiedliwości P, de Mello Breyner; skar- 
bu P. Hermano; woyny P. Sallanha de Oli- 
viera Daun; spraw morskich i osad P. da 
Casta Quintella. 

W Braganza zbuntował się 24ty pułk 
Piechoty i 200 z niego ludzi, na których 
czele znaydował się Brygadyer Monte Ale- 
gre , poszło do Hiszpanii- W Chawes i Alen- 
teio zaszły podobneż poruszenia: woyska 
wzbraniaiące się w tych. mieyscach wykona- 
nia przysięgi udały się także do Hiszpanii. 
Tam wpuszczono ie w prawdzie, ale zaraz 
rozbroiono. Gubernator w Chaves wydał o- 
dezwę do mieszkańców, w którey uwiadomił 
ich, iż hersztowie buntu przeciw prawemu 

 Monarsze są iuż uwięzionemi, i Że stara” 
niem iego iest utrzymać powszechna: spokay- 


ność, polegaiac na ich przychylności do pra- 


wego. rządu. 
Z Londynu d. 13 Sierpnia. 


Zadziwienia rzecz godna, iż mimo wiel- 
' kiey nędzy w Hrabstwie: Linkoln nie można 
było ludzi do Żniwa dostać, i w przewły 
poniedziałek. musiano za. dzień po' 8. szylin- 
gów (16 Złp.) zapłacić. 

Znaczna liczba budowników machin wy- 
mosi się z Anglii do Francyi i Ameryki. 

W roku zeszłym wprowadzono do Eu- 
ropy 208 mill. funtów kawy, a z tych 35 
1/2 mill. do Anglii, 7 1/2 mill. do Francyi, 
10 mill. do Hamhurga, 1 mill. 200,000 fun- 


tów do Bremy, 8 mill. du Gibraltaru i Liz- 
l 


bony. — W tymże roku przeszło przez Sund 
5186 okrętów Angielskich. Przed 40 laty (w 
r. 1785) nie przeszła tylko połowa tey ilości. 

Pierwsza parowa łódź zbudowana w Ir- 
landyi , nazwana Margrabina Wellesley, z 
wielka okazałościa spuszczoną: w tych dniach: 
z warsztatu została. 

Mówią tu e zawarciu pokoiu między 
Brazyliia' i Buenos- Ayres. 


Z Kopenhagi de 15 Sierpnia. 


Z powodu: upałów tego' lata panuie tú; 
wielki pomór. . 

W tych dniach zawinął do portu tutey- 
szego okręt z zachodnich Indyy. 

W Arhuus nie można teraz ani iedney. 
beczki żyta kupić, I zachodzi życzenie, ahy 
iak w Ribe, w Aalborgu, Sc. Królewskie: 
magazyny otworzone: zostały. 

Niedaleko Helsingeru z powodu nadzwy= 
czaynego upału i suszy zaczęła: się ziemia! 
palić, co staraig się wstrzymać przekopami. 

Dnia 8 rano dostrzeżono w Otieńse o- 
gnistą: kulę na: obłokach, w wielkości: niemal 
Xiężyca. 

Z Trylestu d.2 Sierpnia. 


Prywatny list z Napoli di Romania pod 
dniem 8 Lipca donosi, że tam przybyła na- 
leżąca do eskadry Lorda Cochrane korweta o 
36 działach z dwiema parowemi okrętami, 
które udać się maig do wód Cevigo, gdzie 
zebrać się nraia wszystkie do wyprawy I or- 
da Gochrane należące. kręty. Jeżeli potwier- 
dzi się to doniesienie, tedy domyślać się 
należy „ iż pierwszy zamach wymierzony 
iest przeciw stoiącey w Nawarino dywizył 
flotiy Egipskiey.. $ 

— Dnia 5. 

Gazeta ńasza Dostrzegacz donosi z Zan- 
te, iż stojąca dotąd w Dardanellach Turec- 
ka flota pokazała się iuź na Archipelagu. 
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ż KRAKOWA pria 30 SIERPNIA 1826 ROKU we ŚRODĘ. 


OBSERWACYIE METEOROLOGICZNE. 
Barometr dla lepszego porownania zredukowany na O° Rańmira, 


| "MNA I MĂ 


Therm: 
Dzień Barometr | czyli  Higros. W idtr Stan Atrmosf: | UWAGI, 
godzina | zredu:; na stop:zim metr 
O5 :2. ii da 

Sierp:  ćali lin: stopnie stop: 
god: 7 27 6, $66 412.0 79, Wschod: Słaby doga 

12 „ 7,504 419-0" 7f, h Sredni ` 
86. $ „ 7, fl2 420.9 656) Śłaby 

9) ao: TZSZI9: 414.48 = St] 3% Sredrii 

7 87, 230 FIS 2% 82 Wschod: aj Fogok 
27, 12 i6 8E 420.6 -65 = 

3 p 6, 425 421.8 6% = Śr dni 

29» 6,067 416,6 80 no Słaby | 

T 1275, 937 ZE 8 77  Wschod: Słaby | Słońce = i j 
88. 12 „ 6, 166. 420.8 69 Połud: Za: Sredni, Pogoda 

R] s 5, 884: 422.0 63 ý Słaby | Słońce z Chmur: 

$ | „ 6, 092, $15.03 79] „o w» Pogoda 

Je Steczkow ski „Zast: A. O. 
SŘ ya PAZ" ORO PTO EE 
« Z Krakowi. — dniu fä Lipca r. b. do Nru 2894 zapadła le- 


LWYDZIAŁ SPRAW WEWNĘTRZNYCH 
i POLICYI 
so Senacie Rządzącym Wolnego, Niepodle- 
glego t ścisle Nrutralnego, Miasta Krakowa 
i Jego Okręgu. 
Podaie do wiadomości, iż Senat Rzą< 


dzący z mocy Ari: 910 K. C, Uchwałą swą w 


gat w stmmie Złp. 1000 testamentem nie- 
gdy Ignacego Czopka w r. 1826 w formie u- 
rzędowey sporządzonym na rzecz Kościoła 
farnego S. Szczepana zrobiony, i na domie 
pod L. 57 na Przedmieściu Piasek będącym 
zapisany z obówiązkiem płacenia od teyże 
sumaimy rokrocznie procentu Zip. 50 a to na 


— 338 
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Awadzieścia pięć Mszy Świętych kaśdo-rocz- 
nie za duszę Jago odprawić się winnych, za- 
twięydził, W Krakowie d, 22 Sierpnia 1826, 

Senator Prezydułący 
X, Jrmkowski, 
Konwicki 8. W, 


Z Moskwy d, I8 Lipca d. K; 


Jego Cesarzewiczowska Mość Następca 
Tronu i Wielkie Kiężniczki Marya i Ołga 
Mikołaiewny, dzisiay o godzinie G6tey wie- 
czoremm, przybyli szczęśliwie do Pałacu Pio- 
trowskiego, {eh Cesarzewiczowskie Mości w 
pożądanym znaydują się stanie zdrowia, Nay- 
jąśnieysza Gesarzowa Jeyimość Maryą Fede- 
gowna raczyłą wyiechać na spotkanie Ich o 
kilka wiorst od regatkj,— Wielkie zgrama- 
dzenis mieszkańców Moskwy eczekiwałą w 
pałacu Piotrowskim przybycia Wysokich Pø- 
dróżnych, i grzmiące długo trwające okrży- 
ki ura! napełniały powietrze pą widok kare- 
ty; w którey się znay lowali Jego Cesarzewi- 
czowską Mość Następca Tronu, Nayiaśniey= 
sza Cegarzowa Jeymaść Maryą Federowna i 
Wielkie Kiężniczki, 

m— Dnia 2L. 

Nayjaśnieygi Cesarstwo Ichmeść dzisiay 
g godzinie 3ciey z południa przybyli do paz 
łacu Piotrewskiego, w towarzystwie J, K. M, 
Kiażęcia Pruskiego Karola. Nayiaśnieysi Ce» 
gapstwo Ichmośd znayduią się w naypożadań: 
szym stanie zdrowia,  Chóciaż mieszkańcy 
Moskwy niesyli uwjadomieni o przyieźdzję 
pkochąnegą Monarchy, ale wielkie zgroma» 
dzenię lydyu w radosney niecierpliwości ocze- 
kiwała Nayiasnieyszych Podróżnych w ako% 
Jicach pałacu , i spotkało Nąyiaśnieysze Pań- 
ptwo z okazami nayszczerszego ynięsienią, 
Dzięń uroczystego wiazdy da stolicy nie iast 
jeszcze naznaczony ; pięksą atoli, pogoda trwa 
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ciągle, i obiecuie przyczynić się da Świetnae 
ści tey wielkiey ceremonii. 

Od brzesów Menu il, 17 Lipra, 

N, Król Bawarski poiechał z Aschaffen» 
burgą dnia 10 b. m. rano do Auerbach, dłą 
pdwiedzenia Wielkiego Kcia Darrąstadskiego, 
a w wieczór powrócił ztamątad, 

Ces. Austryiacki Kanclerz Dworu i sta: 
pu, Xiążę Metternich , przeiechał w tych 
dniach 3 synem swoim Xeiem Wiktorem 
przez Frankfart dą Johannisberg, W prze» 
ieżdzie przez Aschaffenburg miał zaszczyt 9s 
biadować z N. Królem Bawarskim. 
| Zjęchaniu się razem w Frankforcie Paa 
now Capodistrias i Stourdzą nadaja nieiakię 
znaczenie. Pierwszy udać się ma w krtica 
dą Petersburga, 

Na odbytym dnia 10 Sierpnia w Aurich 
w rolestwie Hanowerskiem końskim jars 
marku sprzedaną przeszło 50Q koni powięk= 
szey części za gradicę:. 

Krblewsko Saski Kapelmaister Morlachi 
w Dreźnie przesłał zwiazkowi prayiacioł Gre- 
ków w Baryżą 2915 talarów, zebranych wv da» 
nego dnia 28 Czerwca w Królewskiey Ka» 
plicy koncertu, którę maią bydź użyte ną 
zaopatrzenie żywnością zągrożonego od njes 
przyiaciela Greckiego miasta, i 

Istnieiacy dopiero od 36 lat w Grenin» 
dze (w Niderlandach) Tustytut głucho -pios 
mych liczy teraz 1546 uezniów, - 

W Bazylei utworzyło się pod przewo* 
dnictwem Professora de Wette towarzystwo» 
kidye postanowiło pracować nad religiynem i 
moralnom olrodzenieęm Grecyi, 


Godzień odbiera ny z portów Nilerlandzą 
kich przyiemniessze wiadomości © pokupie 
na zboże, a szczególiiey ma pszenicę. Sły- 
chać , iż w Anglii p niększył się także odą 
byt pszęnicy i ceną iey podniosła się, 
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Z Fiorencyi d. 3 Sierpnia, 


Po nadaremnych usiłowaniach Turków 
do przeciągnienia na stronę swoją Mainotów, 
zaszła nakoniec dnia 16 lipca pod Armiro 
potyczka między Mainotami i Turkami ze 
strata ostatnich,  Mainoci umocowali stano- 
wisko pod Armiro, i to nakłoniło Turków 
do uderzenia na nich połączona siła, lecz 
„podług listów ż Korfu i Zanię utracić mieli 
do 1000 ładzi w zabitych i ranionych. Też 
listy donoszą z zachodniey Grecyi, że Sera- 
ekier uderzyć kazał 6000 ludzi na stanowisko 
Gieckie pod Krawari, które trzymali osadzo- 
ge Karaiskaki i Zenga, lecz z znączna strae 
ta odpartemi zostali, Przekonawszy:się o da” 
remności tu ajtakbów, posłał część woyska 
swoiege morzem przeciw Salonie, gdzie był 
tak szczęśliwy, Że mała osada Grecka w Sa- 
łopie po wałecznym odporze te mieysce opu» 
cić musiała, Uszła z Missolongi Grecka o- 
sada zrzekła się na rok żołdu swoiego. No- 
wy ten dowbd szlachetności odważnych tych 
mężów wzbudzi wielki zapał w Napoli „di 
Romania; ze wszystkich stron nadchodzą o- 
fiary lub zgłąszaią się męże do obrony oy- 
£zyzny. Jeden z Xięży zebrał kilka set dzie» 
ci od 8 do 10 lat maiacych, uk!akł z niemi 
ma rynku i wznosił do Boga, gorące modły o 
maxchnięcie serc ludzi pdwaga, 


Od granic Tureckich d, 15 Sierpnia. 


Z Bukąrestu piszą pod d. 15 Lipca, żę 
w Wołoszczyznie wybuchnęło morowe po- 
wietrze. Z Bukarestu wynoszą się mięsz- 
kańcy na wsie, a w Ruszczuku zabierać ina 
ta choroba codziennie po 50 ludzi. Na gra- 
nicach ościennych kraiów przedsięwzięte zo- 
stały ostrożności środki przeciw tey zarazie. 

Podług doniesień z Jass oba pełnoino- 
gnicy Porty do narad w Akenmane, odby» 


wszy w Skuleni kwarantannę, udali się dnia 4 
b, na mmieysce swoiego przeznaczenia, gdzie 
dnia 4 lub 5 przybędą, 

Naynowsze listy z Ankony pod dniem £ 
Sierpnia donoszą tylko, że Lord Cochrane 
znsiyduje się w Napoli di Bemania. Nie- 
cierpliwość dowiedzenia się o iego dajszyci 
krokach wzrasta codziennie, 

Znany Biskup Patrassu i Metropolita 
Germanos umarł dnia 11 Czerwca. 


Dnia 28 i 29 Sierpnia 1826 r. 


Cena Zbóż różnego gatunku na Targu 
w Krakowie sprzedawany ch. 


1. | 2, 3. 4. 
Korzeę Zł, gr. | ZX. gr. | Z}. gr,| Zł. gra 
— Pszeniey | 11 15] 11 —| 10 —| 9 3 
— Żyta 9 —|8 15] 8 —| 7 15 
-— Jęczmienia | 7 15! 7 —| 6 15| — — 
+=— Grochu = mj m m] m m — — 
— Owsa 5 mj 4 24] 4 18) — — 
— Jagieł 17 —| 16 —| 15 —| 10 10 
~ Rzepaku 13 —| 12 15| 12 11| — — 


LOTERYIA KRAIOWA. 


W 205 Ciagnieniu dnia 30 Sierpnia roku 
1826 w przytomności Qsób od Rządu do tego 
wyznaczonych , wyciągnięte z koła zostałyo 
Nnmerą następuiące : 


55. 46. 63. 2. 50. 


Przyszłe 206 Ciagnienie dnia 6go Wrze- 
nia r. b. przypada. 


W Gdańsku dnia 21 Sierpnia. 


Łaszt 30 Korcy wynoszący 

Pszenicy od Złp. 480 do 540. 
Zytą — — 282 — 300] 
Jęczmienia — — 270 — 300. 
wsa — — 152 — 264] 

* Grochu — — 20 — 305. 


DONIESIENIE TEATRALNE. będzie miała zaszczyt dać w tuteyszymi mów 

Jutro w Czwartek „to iest dnia 27 h. m. i dowym teatrze : Wielką muzykniną Zabzwę 

?., przybyła tu złożona z pierwszych człon- Sadaiąca się z naypięknieyszych w teraźniey- 
ków Lwowskiego tecżru Opery Kompaniia , szych czasach. lubionych pieśni. 


— Bio — 


PIEJOAF AL. a o EOG Erze - Mag 
DONIESIENIA, 
Senat Rządzący śc. 


Wyczytane w Gazecie Warszawskiey Obwieszczenie Kommissyi Rządowey Przychodów 
j Skarbu Królestwa: Polskiego wzglęłera obligacyi Hypotecznych Skarbowych, że mieszkańw 
ców tute”szo-kraiowych intzressować może, przeto go Senat Dziennikiem Rządowym i Ga- 
aetg Krakowską w poniżey umieszczoney osnowie ogłosić poleca. 
W Krakowie dnia 26 Sierpnia 1826 r- W Zastępstwie JW. Prezesa, 
4 X. Jankowski. 
Mieroszewski, Sekr: Jen: Senatu 


KHommissyia Rządowa Przychodów it Skarbu y 


Czyni wiadomo prawnym właścicielom obligacyi Hypotecznych Skarbowych , którzy w 
snieyscu tychże stósowne dowody przez Kamunissyig Centralna L kwidacyiną Królestwa Pol- 
skiego wydane posiadaią , Że kassa jeneralna otrzymała w dniu dzisieyszyne polecenie, ade- 
by przypadający od takich dowodów procent , za pierwsze półrocze 1826 r. wypłacała; tenw 
pizeto rzęczoni właściciele po odebranie swych należytości zgłosić się maią. 

W Warszawie dnia 1 Lipca 1826 r. , i 
W Zastęp: Ministra Prezyduiacego Radca Stanu, 
(podpisano) Pinter. 
Sekretarż Jeneraluy , 
(podpisano) Kruszy:lski, 
Żn Zgodność wyp su: 
Nową owski „ Sekr; Exp: Senatit. 


Prezes Sądu 4Appellacyinego 8e. 


Stósownie do przepisu Art: 118 Kod: Cyw:, podaie ninieyszem dò powszechney wigu 
domości, iż Trybunał I. Instancyi kraiu tuteyszego, na powództwo Kazimierza Pawlikg= 
wskiego Oyca i naturalnego opiekuna małoletnich z niegdy- Franciszka Magdalena z Panes 
ckich Pawlikowska, spłodzonych dzieci Włościana Wsi Kawiory, w Okręgn kraju tnteysze= 
go leżacey , wydań w dniu 6 Kwietnia r. b. Wyrok stanowczy, moca którego nieobecność. 
Wincentego Grzybowskiego Wuia wyżey wzmiankowanych małoletnich , od roku. 1794g0' 
mieprzytosanego i Żadney o sobie wiadomości niedaiącego , orzeczoną została. 

W Krakowie dnia 20 Lipca 1826 r. 
Nik rowicz. , 
Raubach , Sekr: S.A. 


W Krakowie gmachu Sukiennicach dnia 19 Wrżeśnia h. r. a godz: 10 ranney sprze“ 
daż przez licytacyia odbędzie się: pereł sznurków 6 sztuk 504 Uryańskich, za gotową zaw 
zag zapłatę, które zawsze zobaczyć można w domu pod L, 26 przy ulicy Gradzkiey. 

W Krakowie dnia 25 Sierpnia 1826 roku. kz í 
Skorczyński, Kom: Sad- 


